
Obywatele Polaeyl
Pięćdziesiąt cztery iata mija dziś od chwili, gdy aa rozkaz Rząda 

Narodowego stanęli Żołnierze Polscy do walki o niepodległość ojezyz 
ny. — I chociaż po długiej a boch*tcrskiej walce ulegli w końcu prze 
mocy, «hociaź powstanie upadło, zatopione we krwi rycerskiej i roz 
winne w śnieżystych wygnańczych polach Sybiro, Jednakże pozostawiło 
ono po sobie rzecz wielką:

stwierdziło polską żądzę wolności i nieprzedawnione polskie prn- 
wa do własnego państwa —
1 kresą krwawą, jak Krwawym iest cięcie miecza, przekreśliło akty 
polityczne i dyplomatyczne księgi Ecrcpy* mćwiące; „Polska amartft"— 

Dzisiaj urzeczywistniają się tęsknoty i marzenia nosze:
Oto rozpoczyna się bodowa Polski Niepodległej. —
Oto już powstał pierwszy Rznd Polski *> Warszawie!
Obywatele! Jaź nadszedł czas by wszystkie siły narada zespolić w 

w wielkim dziele wypełnienia testamentu Ojvów naszych, w budowaąio 
państwa polskiego!

Władzy polskiej i państwa polskiego nie wolno na cadzej opiece 

czy gwarancji opierać, państwo p«'is».c tylko w eiemu polskiego m>ec*ń 

rozwiną? się będzie roogłci

J\ polan mlecz masi być w poNk-iH fcożn»' nkotyl 

Dzisiaj opowiązkicm każdego obywatela jest współpracować ze 
wskrzeszonym Rządem Polskim w tworzenia wojska narodowego, w bp 
dowanlu podstaw pod niezależne jego istnienie.

Wojsko zaś wtedy będzie narodowem, gdy znajdzie oparcie w na' 
rodzie, gdy oprze sic o instytucje społeczne, samodzielnie przez społc 
czeństwo wyłonione, oraz o niezależne kadry — przygotowany wew 
nątrz społeczeństwa zawiązek.

Wytworzenie takiego niezależnego zawiązko, któryby obok sław
nych joż Lcgjonów stanowił kadry wojskowe, stworzenie takich wew 
nętrznych, niezależnych polskich instytucji społecznych dla wojska — 
jest zadaniem Polskiej Organizacji Wojskowej.

Polska Organizacja Wojskowa iaż dzis poddała się rozkazom 
Rządo Polskiego w Warszawie — od Rząda i od Komendanta Głów 
nego Józefa Piłsadskicgo rozkazów oczekuje.

Obywatclel Dziś, w rocznicę 22 stycznia, wzywamy Was do ze
spolenia swych sił z naszą pracą, z pracą Polskiej Organizacji Woj
skowej, zmierzającej do bodowy wojsko narodowego i samodzielnych 
społecznych instytoćji wojskowych. Wzywamy Was do wspOłoracy nad 
urzeczywistnieniem testamenta Ojców naszych — żołnierzy z 1863 roka 
—■ których tradycja jest dla Polskiej Organizacji Wojskowej tym droż
szą, Ze pierwszy jej Komendant Naczelny dr. Tadeosz Żutiński, pole* 
gły 29,X 1915 r. w bitwie pod Kamieniochą na Wołyn’n, był wnukiem 
straconego na stokach cytadeli warszawskiej w 1864 roku — Romana 
Zalińskicgo.

W imię tych tradycji, w imię zadań blizkich a wielkich, jakie nos 
czekają — Polska Organizacja Wojskowa żąda od Was, Obywatele, po
mocy w prowadzonej pracy.

Pomocniczy Komitet W o jsko w y
o k n j i f u  &Eng*<;l>Io w s l d c p i .


